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y b ó r  p o s ł t . w  z  I z b  h a n d l o w y c h .
Kraków, 5 listopada. 

Jak ;uż donieśliśmy, stanął wczoraj w połu­
dnie przed wyborcami swoimi Izby handlowej 
i przemysłowej w Krakowie dotychczasowy pu- 
®®ł Sar e ,  który wygłosi! obszerniejIze przemó­
wienie, poświęcone głównie obecnej sytnacyi po­
etycznej w krajn. Mówca zaznaczył, że przed 
załatwieniem reformy wyborczej trudno w Sej­
mie przystąpić do pod^cia realnej pracy. No- 
*a  oroynacya wyborcza musi w sposób pokojo­
wy pogodzić interesa obydwóch narodów, za­
mieszkujących kraj.

W  sprawie zastępstwa Izb handlowych i prze 
myślowych w nowym Sejmie starał się mówca 
b takie zwiększenie ilości mandatów izbowych, 
Rtóreby odpowiadało rosnącemu znaczeniu han- 
llu i przemysłu dla dalszego postępu kraju 
W innych krajach mają Izby daleko większą 
ilość mandatów, niż n nas. W  czasie obrad ko- 
p syi reformy wyborczej wyłonił się projekt, 
aby z udzielić się mających Izbom dwóch man­
datów jeden przeznaczyć dla mniejszości. Zgodnie 
z zapatrywaniem stronnictwa demokratyczni o 
oś" a o ’ zył się mówca przeciwko temu projek­
towi, któryby wniósł zarzewie niezgody na spo-

toV ąd -teren działalaości Izb.
W  kwestyi zasadniczej stał mówca na stano- 

-b, z r.ywa ordynaeya wyborcza dopuścić 
winna do udziału w życiu politj cznem znacznie 

’ isze niż dotąd warstwy ludności. Takie roz- 
szt żeni. prawa wyborczego jest postulatem 
sprawi i iliwoici i zapewn: niewątpliwie nadłnż- 
szą metę spokój polityczny w kraju.
rncb0^ 03 dotlin^  takz? swego udziału w pra- 
lrnin v 30 cz^®h Sejmu, w szczególności o-
cvnvct w  y - n0Wycb wi0]kich gmachów publi- 
kr hierwsojm rzędzie należy tu budowa
nie °  ; bn obłąkanych w Kobierzy-

ie, k iry rozmiarami i kosztem, sięgającym 7 
milionów koron, nale/y do największym, inwe- 
sty y] autonomicznych ostatniih c :asów 

r o  przbmńwioniach członków Izby Ł ,  Pe r o -
dm u  „ J i 111?  e ' '*a ucbvsalono na WDiosek 
dra Henryka S z a r s k i e g  o, który w wymc w-
słu b v ło ^ a(‘ i ° (’ur sł ,altl-‘ charakteru i umy- 
nie 7ft ozyć P- haremu podziękowa-
uie za dotychcz. sową aziałaluość poselsłą i n- 
Chwalono dlań votam pełnego zaufania.

Po południu odbył się w obecności starosty 
K o w a l  i k o w s k - e g o  akt wyboru z Izb 
handlowe i przemysłowej poc, przewodnictwem 
prezydenta Izby, posła F e d e r o w i c z a .
. ® w y b r a n y  z o s t a ł  do-  

o ż u ś"o w y p o s e ł ,  radca dwom j  ó <er
B a r t ,

B roJy , 5 lipca . 
Wczoraj odbył się wybór na posła z Izby 

handlowej. P o s ł e m  w y b r a n y  dr S t a n i ­
s ł a w  K i t t e l ,  demokrata.

Prasa ruska o wyborach.
r Lwów, B lipca.
Z  okazy i onegdajszych wyborów we Lwowie 
w kraju prasa ruska ogranicza s:ę dc poda­

nia ników, : aopatrnjąc ja tylko w krótkie 
>meatarzB „D  io“ stwierdza, że we Lwowie 

■i ła koalicja wszecnpolsko-mieszczańsko- 
klerykalna. krainużercza i antysemicka agita- 
cya tej koalicyi, która wojuje przeciw polskim 
stronnictwom komprom sowym tein, że cncą one 
zaprzedać kra], w szczególności miasta, a spe- 
cyi lnie Lwów, zrobiła swoje.

Czeg i nie zdziałała agitacya tej koalicyi, tego 
dokonał toror wszechpolski w dniu wyborów.

Następnie ,.Diło“ cieszy się, że liczba głosów 
ruskich we Lwowie obecnie znacznie wzrosła.

„Prikarpackaja Ruś*, omawiając zwycięstwo 
nkiaińców przy wyborach w knryi wiejskiej, 
stw^rdza, że wybory dały dowód, iż ukraiństwo 
jest fomocztą polskiego naporu i że ukraiństwo 
gotowe jest wiązać się nawet z C.eńskim prze­
ciw własnemu narodowi.

przyjmować odpowiedzialności za dalszy rozwó] 
wypadków politycznych.

Wiedeń, 5 lipca.
Prezydent ministrów nr. S t n e r g k h  przyjął 

wczoraj w obecności ministra Heinolda deputa- 
cyę niemieckich posłów z Ozech, która mu za­
komunikowała uchwały onegdajszego zgroma­
dzenia tych nosłów. Hr. Stuergkh oświadczył, 
żr rząd dopiero wtedy znalazłby się wobec kc 
nieczności ustanowienia koraisyi, gdyby Wydział 
kra’ owy ustąpił, to jednak dotychczas nie na­
stąpiło.

lamach na antoncaie c m
(7  elefonem.)

Wiedeń. 5 lipca.
iv Korresp.* donosi z Pragi:

lub młoloczeski powziął wczoraj następują-
ria° wajy: ‘Kluj) obstaje przy powziętej 18

. . .  Ja uchwale nKxr
a

W8 c z e s c y  c z ł o n k o w i
sw *i c 1 sUt a n rna j -0 T e ^ 0 P z o s t a l i  n 
rząd, aby 2) Klub wzywa
źródła finansowe k krajowego te

stanowczo przeciw wszelkim zaknSn, Pu J 
niozyć konstytucję krajów”  ^ ra‘
wianu komisyi administracja,, 1 Clw uptana-

. ^raQa, 5 linca.
Zwołane na wczoraj posiedzenie Wydziału 

kiajowego, na którem miała nastąpić rezy<rna. 
cya czeskich członków Wydz ału krajowego, 
zostało przez marszałka odwołane, nonmważ 
ncrraryu~y,e czescy jrdnogłośnie, a nriodnifeesi 
Większością głosów uchwalili wezwać czeskich 
członków Wydziału krajowego, aby nie ustępo- 

i ze swoich stanowisk.
Jak słychać, mają być wdrożone n o w e  ro - 

J L w .a n ia  c z e s k o - n i e m i e c k i e ,  a równo- 
a i ) ^ } dział krajowy ma się postarać o uo- 

do jg g ^ ^ k ę  celem prowadzenia administracji

Wydział Praga, 5 lipca.
rodr wej c z e s k ie j^ c z y  je ln o m y ś ^ e j partyi aa- 
przewodnictwem K r a m? rZ°roa ]pP° S,e^ em6 l ° d

z „ a z  „  poci5lkn p0.  
M i t i i a i r r . k U i ,  g o d n o ś c i  , L i o s .  
t e g o  w y d z i a ł u ,  zaznaczając, że nie chce

Wojna.
(Telegr. „ ftowej Reformy",)

Wiedeń, 5 lipca. 
Ogromne rozmiaiy, jakie przyjęła wojna buł- 

gaisko-serbska, zaczynają się stawać niebez­
piecznymi dla pokoju europejskiego. Przypu­
szczają, że w p ł y n i e  t o  n a  s t a n o w i s k o  
m o c a r s t w  e u r o p e j s k i c h ,  które może się 
przecież porozumią co do jakiejkolwiek wspól­
nej akcyi, c e l e m  z l o k a l i z o w a n i a  w o j ­
ny-

Austrya podjęła pośrednictwo między Bułga- 
ryą a Rumunią. —  Jak słychać, Bułgarya po­
czyniła Rumunii pewue p r o p o z y c j e  c o  do  
r e k o m p e n s a t ,  Rumunia jednak nie chce się 
dziś zadowoi:ć linią Tnrtnkaja Balczik, lecz żą­
da także o d s t ą p i e n i a  j e j  R u s z c z u k u  i 
W a r n y .

Sytuacya Bułgaryi skutkiem tego znaczme 
s i ę  p o g o r s z y ł a .

Londyn, B lipca. 
Dzienniki wyrażają wielkie niezadowolenie z 

powodu wybuchu nowej wojny bałkańskiej i za­
rzucają dyploinacyi europejskiej, że nic nie 
czyni, aby tę wojnę stłumić.

Położenie Rosyi na Bałkanie jost bardzo tru­
dne. Rosya bowiem powinnaby teraz spełnić 
swoje groźby, czego jednak nie może uczynić z 
obawy przed kontrakcyą Ausiryi.

Nastrój polityczny w Bułgaryi.
Sofia, B lipca. 

Panuje tu w ;elkie naprężeni*, i o g ó l n e  
r o z g o r y c z e n i e  p r z e c i w  R o s y i ,  które 
objawia się także w prasie i to nietylko w pra­
sie niezawisłej, ale także i rządowei. I tak n. p 
organ D&newa „Bułgaria* zamieszcza artykuł 
peten zarzutów przeciw Rosy5 i oświadcza, że 
bułgarscy mężowie stanu u.gdy nie będą ma- 
rycnetkauł w rękaefa jakiejkolwiek dyplomacyi.

S ofia , 5 lipca. 
O y m i s y i  g - a b i n r t a  D  a n e w a d o t ą d  

n i e  z o s t a ł a  p r z e z  k r ó l a  p r z y j ę t a .  —  
Wczoraj odbył król konferencyę z wszystkimi 
przywódcami opozycyi nad sytuacyą.

Sofia, 5 lipca. 
Agencya bułgarska stwierdza, że g a b i n e t  

n i e  p o d a ł  s i ę  a o  d y m i s y i .
Sofia, 6 lipca. 

(Bułg. ag. tel.) G e n e r a ł  R a d k o  D y m i -  
t r i e w  z o s t a ł  z a m i a n o w a n y  p o m o c n i -  
t i e m  g e n e r a l i s s i m u s a .

linubilizacya w Rumunii.
Bukareszt, B lipca. 

Premier Mąjorescu wystosował do posłów ru­
muńskich u mocarstw i do posłów swych w So­
fii, Atenach i Belgradzie notę, w której donosi, 
że armia rumuńska w myśl poprzednio zapo­
wiedzianego zamiaru została zmobilizowaną, po­
nieważ państwa bałkańskie znajdują się w sta­
nie wojny.

L ndyn, 6 lipca. 
Biuro Reutera ogłasza opublikowany już ko­

munikat rządu rumuńskiego o mobilizacyi. Ru­
munia zaznacza w nim, że musi czuwać nad 
równowagą na Bałkanie a zarazem spodziewa 
jię, że ta mobilizacya będzie dobrem narzędziem 
do skłonienia powaśnionych do pokoju.

Bukareszt, S lipca. 
Prefektura policyi ogłasza, że wszyscy urlop- 

nicy i rezerwiści roczników 1911— 1901 powo­
łani są pod broń, z roczników od 1900— 1805 
tylko ci, którzy dostaną osobne powołanie. Do 
marynarki powołauo roczniki 1909— 1897. —  
Transporty mobilizacyjne rozpoczną się w so­
botę o północy.

Bukareszt, 5 lipca. 
Rada ministeryalna postanowiła wszystkie 

doniesienia prasy u pozycjach i ruchach wojsk 
traktować według ustawy o szpiegostwie, zao­
strzyła również cenzurę depesz, idących za gra-

Bukareszt, B lipca.
W  Rumunii wstrzymano ruch wszystkich PQ- 

ciągów towaiowych, ruch osobo^ y ogianmza się 
tylko do jednego pociągu y  każdym icrunku.

Bukareszt, B lipca. 
Jak w kołach poinformowanych twierdzą, mo­

bilizacya armii rumuńskiej za 9 dni będzie prze 
Prowadzoną. 

p  Konstantynopol, 5 lipca.
. utnunia uwiadom iła Portę, że prawdopodob- 

f C S t n°n rQi owy mi^dzy Konstantynopolem a
t o n e j  m o M Ź £ 9; i m t e j m ‘u‘ y  z powo,i"

, , Bukareszt, B lipca.
Generalna uyrekc â roiei ogłasza, że pociąg 

„Orient Eipress w każdym wypadku będzio 
do niedzieli kursował.

Następca tronu 
głównodowodzącym armii.

Bukareszt, B lipca. 
Dzienniki donoszą, że n a s t ę p c a  t r o n u ,  

k r ó l e w i c z  F e r d y n a n d  z o s t a ł  za m- a-  
u o w a n y  g ł ó w n o d o w o d z ą c y m  armi i . ,

Bukareszt, 6 lnca . 
siennik i witają mobilizacyę z entuzyaz em. 

Przed pomnikiem Michała Waleczi go odbyło 
się wielkie zgromadzenie, na którem jednak 
mów nie wygłoszono.

O ge tz. 8 wieczorem zebrał się przed pała­
cem ki^ia wielki tłum ze sztandarami z napi­
sem: „W ojna Bułgaryi!* Wznoszono okrzyki na 
cześć króla i armii.

Jeden członek rządu oświadczył współprico- 
wnikowi „Avederulu“ : Jeżeli krok Rumunii od- 

iesie sk.,tek pokcjowy, to Serbia będzie oca­
loną, o ile idzie o równowagę na .Bałkanie. —  
Gdyby nasz krok nie spowodował pokoju, to 
pójdziemy aż do końca, aby zapewnić sobie ró­
wnowagę na Bałkanie.

Bukaresz* B ligca.
„Uuiversul* zaprzecza wiadome' ii, jakob; 

Rumunia wystosowała do Bułgaryi ult.mai r  j.
Bukareszt, 6 l.pca.

Tutejsze instytucye pieniężne i kredytowe u- 
ważają ogłoszenie moratoryum ze niepotrzet e, 
ponieważ ich zdaniem Dęazie jeszcze mozliwem 
zapobiec wybuchowi wojny. .

Bukareszt, 5 lipca.
Partya socjalistyczna odbyła wt 1 zgL 

madzenie, na którem protestowała przeciw w oj­
nie.

Bukarssz* B lipca.
Rząd rumuński zamianował attache wo isko- 

wego dla poselstwa rumuńskiego w Belgradzie. 
Dotąd Rumunia nie miała swego attache woj­
skowego przy poselstw.e w Belgrr.j/ie.

Demonstracye w Bukareszcie,
Bukareszt, 4 lipca.

O onegdajszych demonstracyach ulicznych, 
które z w r ó c o n e  b y ł y  t a k i e  p r z e c i w

Z pola walki.
Wielkie zwycięstwo Bułgarów.

Wiedeń. 5 lipca. 
„Eaichspost11 w wydanym wczoraj wieczorem 

nadzwyczajnym dodatku ogłasza telegram swe­
go specyalnegc koreipoodenta w Sofii W a g n e -  
ra , który donosi o w i e l k i e m  z w y c i ę s t w i e  
B u ł g a r ó w ,  o d n i e s i o n e m  n a d  S e r b a m i  
n a  O w c z e m  P o l u .  Bitwa ta trwała 11 go­
dzin i toczyła się na froncie długim na 10 ki­
lometrów. Brygada bułgarska przez cztery go­
dziny wytrzymała 8 ataków Serbów, którzy 
byli w ogromnej przewadze. Dop.ero gdy na 
plac boju przybyły posiłki bułgarskie, sytuacya 
się zmieniła. Walka długi czas była nierozstrzy­
gnięta.

W końcu nadeszła północna kolumna bnłgar* 
ska, która zaatakowała lewe ssrzydło serbskie 
i r o z b i ł a  j e  w p u c h .  Serbowie znaleźli się 
wobec tego w ogromnem niebezpieczeństwie, 
gdyż groziło im zupełne osaczenie. To też ar­
mia serbska cofnęła się w kierunku na Skopi je. 
Wskutek tego zwycięstwa bułgarskiego Serbo­
wie z m u s z e n i  z o s t a l i  do  o p u s z c z e n i a  
s w o j e j  p o z y c y i  k o ł o  Y e l e s  s t r a t e g i ­
c z n e g o  k l u c z a  p o z y c y j  s e r b s k i c h .

P o  s t r o n i e  s e r b s k i e j  w a l c z y l i  w 
t e j  b i t w i e  C z a r n o g ó r c y .

Wiadomość o tem zwycięstwie bułgarskiem, 
jakoteż ofieyalna depesza Agencyi bułgarskiej 
o zwycięstwie, o d n i e s i o n e m  n a d  s e r b s k ą  
d y w i z y ą  T i m o k ,  osłabiła wiadomości popo­
łudniowe o bardzo znacznych zwycięstwach, od-

s i ę  S e i b o m  z d o b y ć  R s j c e w o  V r d c ,  —  
Bułgarzy w panicznym strachu uciekli do Ko- 
czany.

Belgrad, B lipca.
Pozycja  R a d z i e v o  B r o d ,  fołożonr a 

północ od Koczany, której Bułgarzy bronili 10C 
działami, z o s t a ł a  p r z e z  S e r b ó w  po  z a  
c i ę t e j w a l c e z d o b y t ą .

W  ten sposób Serbowie zwyciężyli w bitwie 
pod Koczaną. Bułgfrzy znajdują w bezładnej 
ucieczce w kierunku Koczany,

Belgrad, B lipca.
Z wiaiygodnego źródła słychać, że wczoraj­

sza bitwa pod Koczarą zakończyła się z u p e i -  
n e m  z w y c i ę s t w e m  S e r b ć  z Bułgarzy 
musieli się cofnąć.

Serbowie wzięli do niewoli 32 bataliony buł­
garskie wraz z kilku generałami bułgarskimi i 
z d o b y l i  120 a r m a t .

A u a r y  i, dowiaduje się zaotępca c. k. Biura ^  ge ■ wk u -QŻ
korespondencyjnego: Manifestacje były z o r g a - r   ̂ f  p ą.
oizowane przez stronnictwa radykalne, aby kró­
la zmusić do zarządzenia mobilizacyi; ponieważ 
mobilizacya już w południe a więc przed de- 
monstracyami nastąpiła, zmieniła się w ogólną 
demonstrację patryotyczną.

Wprawdzie brakło widoczaie policyi odwagi 
do usunięcia chorągwi z n a p i s a m i  a n t i a u -  
s t r y a c k i e m i  i pism ulotnych podobnej tre­
ści, ale rząd zapewnił austro-węgierskiego po­
sła, że podobnych maniiestacyj więcej n ie  
ś c i e r  pi . -

Półurzędowy otgaa „Konserwatorul" ogłasza 
komunikat ze btrony miarodajnej, potępiający 
onegdajszo mauifestacye.

Bukareszt, 6 lipca. 
Liberalny organ partyjny ogłasza na naczel- 

nem miejscu artykuł, inspirowany prze? przy­
wódcę liberalnej partyi B r a t j a n u ,  w którym 
powiada, iż onegdajsze manifestacye zasługują 
ogólnie na pochwałę F m -ie ż  ednak było nie- 
właściwem wznoszenie okrzyków przeciw nie­
przyjacielowi Rumunii, To nie odpowiada na- 
bzyn interesom i to tem mniej, że przez to 
charakter manifestacji zootał sfałszowany. Nikt 
z tych, którzy ponoszą odpowiedzialność przed 
krajem, nie może się zgodzić na takie zacho 
wanie.

3ukare82t, 5 lipca. 
Mimo, że demonstracye się nie powtórzyły, 

poselstwo bułgarskie otoczone jest silnym kor 
donem wojska. Poseł rosyjski, i poseł bułgarski 
byli onegdaj przed wydaniem rozkazu mobiliza­
cyi armii rumuńskiej na posłuchaniu n króla 
Karola. ___________

A f c s t r y a  s i  R u n i ^ n l a .
Wiedeń, 5 lipca. 

„Politische Corresp * ogłasza artykuł, w któ­
rym wobec rekryminacyj, pc uuiesio lycb w opi 
nil rumuńskiej przeciw polityce austryackiej 
stwierdza, że polityka iu ro węgierska od sa­
mego Doczątku przecen ia  okazywała najwięk­
sze zainieresowanie dla stosunków bułgarsko 
rumauskićb i j &  podczas ostatniej sesji dele- 
gacyjnej z całą stanowczością oświadczyła się 
za .spełnieniem słusznych życzeń Rumunii, przy| 
czem Austro-Węgry. poparte przez swoich soju- 
: żninów, jak wiadomo, z n a c i s k i e m  z a l e ­
c a ł y  z a s p o k o i ei  i e ż y c z e ń  t e r y t c -  
r y a l n y c h  R u m u n i i  p o z a  o d s t ą p i e n i e m  
S y l i s t r y i .  Ale rOwnież wiadomo, ża mocar­
stwa trójporozuuiienia wobec tych życzeń za­
chowały się stanowczo o d m o w n i e ,  naw et wte­
dy, gdy A ustrya wskazywała na to, «ż przez to 
stosunki rumuńsko-bułgarskie zostaną trwale 
zamącone, i z a p r o p o n o w a ł a  przez odpo 
wiednie rekompensaty — p o g o d z e n i e  o b u  
t y c h p a ń s t w .

Gdy po zawarciu prclim)narnego pokoju sto­
sunki między państwami bałkańskiemi się po­
gorszyły, Austro-Węgry konsekwentnie stojąc na 
jow jżp j przedstawinnem sfanowisku, starały się 
wpływ ać na stosunki rumuńsko-tułearskie w tym 
kiuunku, aby Rumunia bez szkody ula swoich 
interesów nie potrzebowała brać udziału w kon­
flikcie bałkańskim. Ta od diuższego czasu pro­
wadzona akcya monarchii jeszcze obecnie jest 
w toku i można stwierdzić z sadowoleniem, że 
zarówno Rumunia jak i Bułgarya okazywały 
skłonność skorzystano z przyjaznych usług Au- 
stro-Węgier. Obecnie tem mniej należy wyrze 
kać się nadziei, że powiedzie się akcya, zmie' 
rzająca do ugody, ponieważ leży ona w intere­
sie obu krajów. Z  tego stanu rzeczy wynika 
także, że zarządzona na razie w Rumunii mo­
bilizacja nie może być jeszcze uważaną za akcyę 
wojenną, zwróconą wprost i bezwarunkowo prze­
ciw Bułgaryi.

Paryż, B !ipca. 
Serbski delegat na międzynarodową komlsyę 

finansową M a r r n k o w i c z  otrzymał wczoraj 
wiadomość, że b r a t  j e g o  z o s t a ł  w w a l c e  
z B u ł g a r a m i  w c z o r a j  c i ę ż k o  z r a ­
n i o n y .

Wtargmęcio Serbów na terytoryum 
bufgarskfe.

Sifia, 5 lipca. 
(Bułg. ag. tel.) Wiadomość o w t a r g n i ę c i u  

s e r b s k i c h  w o j s k  n a  t e r y t o r y u m  b u ł ­
g a r s k i e  w okręgu Kuesiendil zuaidnje po 
wierdzenie.

Marsz bułgarski by] upianowany.
Belgrad, B lipca. 

Serbskie biuro prasowe donosi: Między doku­
mentami, znalezionymi przez wojska serbsk:e 
przy 31 bułgarskim pułku, znajduje się takżf 
oryginał rozkazu komerdata II brygady 14 dy­
wizji, Który dowodzi, że m a r s z  b u ł g a r s k i  
b j ł  p l a n o w o  u ł o ż o n y .  Znaleziony rozkaz 
był urzęóownie wypełniony i podpisany. Naiwa­
żniejsze ustępy tego rezsazu brzmią dosłownie 

Jutro rozpoczynają się operacye wojskowe 
przeciw Serbom i Grekom. Serbowie zajmują 
linię wzdłuż rzeki Zletowo Armia rozpocznie 
swoje operacye nad ranem 17 (starego stylu) o 
godzinie 3. Oduz.ały II kolumny muszą o go­
dzinie 3 nad ranem cicho przejść przez rzekę 
Zletowo, aby znieść nieprzyjacielskie straże 
przednie, trzeba nieprzyjaciela zaskoczyć*

na terytoryum bułgarskie do Kistendil.
Y  alki koło Kratowa i Istipn, jakoteż walki 

nad rzeką Bregalnica, jak się zda e, w z i ę ł y  
o b r ó t  k o r z y s t n y  d l a  S e r b ó w ,  co jednak 
nie ma jeszcze decydującego znaczenia strate­
gicznego.

Bnigarzy oświadczają, te  cofanie się ■ 51 ar 
mij nad rzeką Zletowa i Bregalnica jest tylko 
manewrem, celem zwabienia Serbów i o s a c z e ­
n i a  i c b  ł u k i e m ,  rozciągającym się od Egri 
Palanka przez Koczanę i  Rudoyisto do Grackal Jeżeli się uwzględni, ile trzeba czasu, ai>y 
nad rzeką Wardar. Zdaje się jednak,* że w j e-l Pian takiego ataku ustalić, że potrzeba rnrzóa, 1 nrmclra ttirrnnnwoP w unro r»rkYiro A r\n nnmionniA
d n e m  m i e j s c u  S e r b o w i e  ł u k  t e n  prze­
ł a ma l i ,  z a j ę l i  K o c z a n ę  i z d o b y l i  k i l ­
ka  o k o l i c z n y c h  p o z y c y j ,  j a k o t e ż  w y ­
ż y n y  O s s i f o w a  P i a n i n a  i p a s m a  g ó r ­
s k i e  m i ę d z y  I s t i p e m  a K i s t e n d i l .

Jeżeli wiadomości o tych sukcesach Serbów 
są prawdziwe, w takim razie armia, serbska ma 
o t w a r t ą  d r o g ę  do  K i s t e n d i l  i S o f i i .  
Zdaje się, że w tej okoHcy przyjdzie d o  d e ­
c y d u j ą c e g o  s t a r c i a  z a r m i ą  b u ł g  a, r-r,
s k ą.

Sofia, 5 lipca. 
Bułg. ag. donosi: Do wczoraj południa wzię- 

iśmy do niewoli 2S oficerów i 3000 żołnierzy 
serbskiej dywizyi Timok i zdobyliśmy 6 dzi-ał 
polnych i 2 górskie. Ofenzywa, podjęta przez 
Serbów, aby tej dywizyi przyjść z pomocą, ja- 
.oteż dwa przedsięwzięte onegdaj w nocy ataki 

przeciw centrum bułgarskiemu, zostały odparte 
z wielkiemi dla Seibów stratami. —  Z  powodu 
przedsięwziętych dotychczas ataków, podczas 
których Serbowie ponieśli poważne straty, ar­
mia serbska pozbawioną jest możności podjęcia 
jakiejkolwiek akcyi przeciw armii bułgarskiej z 
widokiem powodzenia.

Sofia. 5 lipca.
Ag. bułgarska donosi. Serbskie wojska za­

atakowały straże na bułgarskiej granicy w o- 
kręgu Patarica i zapuściły się na 10 km. w 
głąb departamentu Kistendil. W czoraj rano za- 
ctakowały uwa bataliony bułgarskie trzy bata- 
'.ony serbskie, pobiły je zupełnie i ścigały aż 

do Kislicy_ na północ od Egri Palanka.
Następnie Bułgarzy a t a m e m  n a  b a g n e ­

t y  w z i ę l i  w z g ó r z a  n a  p ó ł n o c  o d  K i ­
s i  i cy , B oncerów i 200 żoLi.erzy wzięto do 
niewoli zdobyto trzy armaty szybkostrzelne, jeł 
dną górską, trzy mitraljozy, 28 koni i wiele 
materjału wojennego.

Ze źródeł serbskich.
Zemuń, B lipca. 

W c z o r a j  r a n o  r o z p o c z ę ł a  s i ę  w i e l ­
k a  b i t w a  n a  P i a n i n i e  0  s s i f  o w e j . —  
S e r b o w i e  z a j ę l i  C a r e w  Y r h ,  bardzo wa­
żny punkt strategiczny, położony na drodze do 
Sofii.

Belgrad, 5 lipca.
Z  urzędowego źiódk. serbskiego donoszą: Mi­

mo iz Łasza piechota i artylerya koło Kara Ho- 
dzali zajęła stanowisko bardzo eksponowane, 
przocież odniosła zwycięstwo w Walce z trzema 
bułgarskiemi pułkami.

Belgrad, B lipca.
Urzędowe źiódło serbskie donosi, żc od megdaj 

rana trwał pojedynek artyleryi pod Rajkansk' 
rit przed Koczaną i skończył się zwycięstwem 
serbskiem. Piechota serbska poszła potem do ata­
ku i z brawurą zajęła tę nadzwyczaj ważną 
pozycyę, oszańcowaną mocno przez nieprzyja­
ciela i bronioną przez 22 bułgarskich batalio­
nów i 80 armat. Nieprzyjaciel musiał się cofnąć 
na całej linii. Straty po obu stronach są zoacz- 
ne. Upadek Koczany jest bliski.

Belgrad, 5 lipca.

wojska ugrupować, wypracować odpowiednie 
rozkazy itp., to okaże się, że w Sofii te przy­
gotowania już od 15 czerwca poczyniono, & więc 
w  chwili, gdy Bułgarya jeszcze twierdziła, źe 
gotową iest zgoazić się na pokojowe rozwiąza* 
nie konfliktu

leńcy bułgarscy.

pa. « . 3 B» 6p Ł r
transport rannych z jeńcami bu łgarskim i. Przy- 
byjo 1170 żołnierzy, 17 oficeróv i dw óch  leka­
rzy. Reszta 3 pułku piechoty bułgarskiej znuj 
duje się w y kopi je.

Belgrad, 5 lipca.
O godz. t wioczór przybyło tu 17 pojmanych 

oficerów bułgarskich i ?00 żołnierzy. W ieiki 
tłum wyszedł na ulicę, aby ich widzieć, zacho­
wywał się jednak zupełnie spokojnie podczas 
defilady jeńców, oklaskiwał tylko kaprala Alekse­
go, który jechał na czele pochodu, a pojmał Dvł 
bułgarskiego pułkownika M a n o w a.

Straty serbskie.
Belgrad, 5 liiica 

„Samonprawa* donosi, że w walkach dotych­
czasowych trzecia armia serbska srraciła 1000 
zabitych, 3500 rannych.

Belgrad, 5 lipca.
L iczba rannych Serbów wynosi do 7000. —  

Około 300C rannych przybyło już do Belgradu. 
W i ę k s z o ś ć  r a n  p o c h o d z i  o d  p c h n i ę ć  
b a g n e t e m .

Doświadczenia, poczynione w wojnie z Tur­
cją , uczą, że rany, zadane bagnetami, są znacz­
nie niebezpieczniejsze, aniżeli rany, pochodzące 
od kul.

Walki z Grekami.
Ateny, S lipca 

(A g, at.) Ministerbtwo wojny ogłasza nastę­
pujące wiadomości z 3 lipca: Podczas dnia dzi­
siejszego walka około Kilkisz trwa bez przerwy. 
Nasze dywizye zajęły szereg pozycyj nieprzyja­
cielskich. Atak artyleryi nieprzyjacielskiej był 
bardzo gwałtowny. Na strajnem lewem skrzy­
dle zdobył oddział grecki po zadętej walce 
Gewgeli. Nieprzyjaciel uciekał w nieładzie nk 
wschodni brzeg Waróaru. —  Artylerya górska 
ostrzeliwała nieprzyjaciela podczas przechudze- 
nia rzeki.

Walka mitjdzy Macukowo i A rian  trwa da­
lej. Na p.awem skrzydle obsadzili nasi żołnie­
rze Ligowani. 200 bułgarekich żołnierzy i LLku 
oficerów dostało się do niewoli. Nieprzyjaciel 
porzucił swe baterye i udekł wieczorem w kie­
runku Lagany gdzie jest osaczony przez naszo 
wojska. Zdobyliśmy trzy działa szybkostrzałowg 
i trzy armaty Kruppa. Na prawem skrajnem 
skrzydle obsadziliśmy Nigritę. Nasze w ojski 
rusza ją na północ i ścigają nieprzyjaciela, który 
udeka w dzikiej panice, pozostawivvszy wielką 
■ 'ość broni, materjału wojennego i zabitych 15 
Bułgarów wzięliśmy ao niewoli, Podczas uciecz­
ki nieprzyjaciel dopuszczał się czynów barba­
rzyńskich, mordując dzieci, kobiety i starców

_  , .  „ r   |i podpaliwszy Nigritę.
Po dwudniowych krwawych walkach u d a ł o  7 dywizya donosi, że cały pułk meprzyja*
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jielski, któty n dczas ouegdajsiej bitwy się 
podciął, wzięty źbstał do niewoli.

Ateny, 5 lipca.
(At. ag.) Z  głównej kwatery nadeszła na^tę" 

pująca depesza: Bitwa koło Macukowo zakoń­
czyła się zwycięstwem wojsk greckich. Nieprzy­
jaciel miał wielu zabitych. 1 ja jo r  i kilku ofi- 
serów bułyrgkicb  zginęło. Greckie straty są 
oieznacznn.

Ateny, 5 lipca.
(Ag. a t )  Główna kwatera telegrafuje do pre­

zydenta ministrów: Po trzydn:owych gwałtow­
nych walkach z d o b y l i ś m y  K i l k i s z .  Nie­
przyjaciela ścigamy.

Ponowne zdobycie Gewgeli.
Belgrad, 5 lipca.

W czoraj wieczorem nadeszła tn wiadomość, 
łe  Bu>gar2y zajęli ponownie Gewgeli, stoczy w- 
wszy krwawą walkę.

Ateny, 5 lipca.
Jak donosi , Nea Ime-a!‘, tutejszy p o s e ł  

b u ł g a r s k i  N I s z e w  d z i s i a j  o p u s z c z a  
A t e n y .

Ateny, 5 lipca.
Rząd grec' i uprosi1 Francyę aby objęła o- 

pienę nad greckimi obywatelami zamieszkałymi 
w Bnłgaryi.

Ateny, 5 lipca.
(Ag. ag.) W  Izbie Venizelos odczytał tele­

gram, donoszący o zwycięskiej bitwie pod Kil­
kisz, Wzięto w niej 80 dział. —  Deputowani i 
publiczność obecna wśród wielkiej radości w<.nie 
śli okrzyki na cześć króla i armii.

Ateny, 5 lipca.
(At. ag.) Według depeszy generalnego guber­

natora Macedonii Dragumisa, Bułgarzy uwięzili 
wszystkich notablów greckich w Kawała i gro­
tą zniszczeniem miasta, jeżeli wojska greckie 
pomaszerują na miasto.

Stanow.sko Turcyi.
Konstantynopol, 5 lipca.

Omawiając sytuację stworzoną przez wybuch 
obecnej Wujny, „Tanin4 podkreśla, że Turcya 
nie zawarła jeszcze ostatecznego pokoju z pań­
stwami balkańskiemi, w tej wojnie zaś musia­
łaby zająć stanowisko p r z e c i w  n a j g r o ź ­
n i e j s z e m u  n i e p r z y j a c i e l o w i ,  k t ó r y m  
j e s t  B n ł g a r y a .

Konstantynopol, 5 lipca.
Prasa młodotrrecka domaga się, aby T u r ­

c j a  s k o r z y s t a ł a  z o b e c n e j  w o j n y  m ię­
d z y  s o j u s z n i k a m i  b a ł k a ń s k i m i .

„ Tanin* wzywa rząd, aby wezwał państwa 
bałkańskie, by w przedągu krótkiego czasu o* 
świadczyły, czy zrzekają się odszkodowania wo­
jennego, gdyż w przeciwnym razie T n r c y a  
z a s t r z e g a  s o b i e  w o l n ą  r ę k ę .

Stanowisko Rosyi.
Petersburg, 5 lipca.

Pet. Ag. donosi: W brew rozpowszechnionym 
w prasie a pochodzącym z Sofii wiadomościom, 
jakoby Snzonow wysłał do rządu greckiego te­
legram poddający ostrej krytyce napad Greków 
na bułgarski garrizon w Sabnice, oświadcza 
ministerstwo spraw wewnętrznych, że do żad­
nego z państw bałkańskich takiego telegiamu 
nie wysyłało i że wogó'e nie może oznaczyć 
dziś stopnia odpowiedzialności każdego z tych 
państwwobpc teraźniejszego konfliktu. Ale rosyjski 
rząd a z nim i cała Rosya g a n i ą  o t w a r c i e  
o b e c n ą  w o j n ę  b r a t o D Ó j c z ą  m i ę d z y  
p a ń s t w a m i  b a ł k a ń s k i e m i ,  gauią rówuież 
politykę, która do tego zbrojnego konfliktu do­
prowadziła.

Przeciw wojnie.
Petersbu-g, 5 iipca.

Odbyło się tu zgromadzenie wszystkich towa­

rzystw słowiańskich pod pi$i woanictwem Bsch- 
makrwa dla zrprÓteBtowania przeciw wojnie 
serbsko-bnłgarskiej.

Telegramy
z dnia 5 lipca.

Choroba arcwŁs. W llhelraa,
Wiedeń. 18-letni syn arcyks. Karola Stefana 

arcyks. Wilhelm poddał się operacyi ślopei ki­
szki. Stan zadowalDiający.

Samobójstwo kapitana.
Budapeszt. Kapitan 19 pułku artyleryi, Hugo 

Scherz, zastrzelił się wczoraj w koszarach w 
Wielkim Warażdynie. Przyczyna samobójstwa 
nieznana.

Zatrzymanie cbretn anitryacfclego.
Salonika. Ponieważ okręt austryac. Lloydu 

.Karlsbad” w drodze z Konstantynopola do Sa­
loniki zajechał do porto bułgarskiego Porto La­
gos, władze greckie przypuszczały, że wiezie 
kontrabandę i zatrzymały go wczoraj w nocy, 
gdy miał wyjechać. Po zawiadomieniu general­
nego konsula austryackiego przedsięwz jto re- 
wizyę na okręcie, poczem pozwolano okrętowi 
odjechać.

Przeciw zatrzymaniu okrętu wniesiono zwy­
czajny protest.

Ujtąptonltt nin!>ra wojny.
Berlin. Miniser wojny H e e r i n g e n  u s t ą ­

p i ł  i mianowany został inspektorem armii.

BelsspwaEle sf:_1e*,tśw loIsMch.
Sfrassburg. Studenci polscy Wachowiak, Szy­

mański i Kanas zostali relegowani z tutejssego 
uniwersytetu na 2 lata z powoda sporu, jaki 
mieli ze studentami niemieckimi na tle narodo- 
wyściowem. Studenci ci są poddanymi pruskimi.

Następstwa słrajtcn.
Łodź. Z powodu strajku robotników fabryka 

tkacka Poznańskich została zamknięta. Około 
7000 roootników zostało bez zajęcia.

R a d a  m in 's t e r y  im a .
Petersburg. Jak dzienniki donoszą, odbędzie 

się dziś nadzwyczajna Rada ministeryalna, dla 
omówienia sytuacyi zagranicznej.

O  tr7,ylfija’ą a ła i l ią  w o jsk o * -ą .
Paryż. Izba deputowanych o d r z u c i ł a  325 

głosami pizeciw 238 poprawkę radykalnego de­
putowanego Treigher, aby czyLna służba woj- 
sitowa trwała 28 miesięcy.

W poniedziałek odbędzie się dalsza dyskusja 
nad trzyletnią służbą wojskową.

Nans4 na Łydónr.
Petersburg. (Pet. ag.) Z  Sandźulak donoszą, 

że Muzułmanie napadli na żydów, niosących to- 
rę z Bagdadu. Przyszło do zbrojnego starcia, 
w którem wiele osób zostało zranionych.

W y l e w y .
O katastr ne powodzi i grożących wylewach 

nadchodzą z kraju dalsze wiadomości:
N o w y  S ą c z .  (T el) Miasto nasze w oz^ści zwa­

nej W alki, zupełnie wolą zalane; kto się chce do 
stać do przystanku koleiowtgo, musi Drodzlć w wo­
dzie, gdzieniegdzie wyżej kolan. Dunajec dosięga 
cokołów mostu tak kolejowego, jak i na drodze 
r ądowej.

Nie brak *et ofiar w ludziach, W  Chełmcu uto­
pił się wieśniak, nazwiskiem Leśniak, w sąsiednich

wioskach w Klęczanach utopiła się kobieta, aaś w 
Chomranicach niejaka Wróblówna. Szkody powodzi 
ogromne.

P r z e m y ś l .  (Tel.) Stan wody na Sanie rołno- 
si się stale od wczoraj wieczora i wynosi obecnie 
3 m. 82 ctm. ponae poziom normalny. San wylał. 
F.-le zalały przedmieście W !leze oraz ezęść ulicy 
Nadbrzeżnej. Woda wdarła się do niżej położonych 
piwnic, jak w domu Indowym i w zakładzfh Brata 
Alberta. Wieś Krasiczyn koło Przemyśla w górnym 
biega Sanu zeflana. Oddział saperów wyjechał na 
miejsce celem ratnnku.

O l c h o w i c e  tole Samka. (Teł.) Sygnalizują 
dalszy przypływ wody w wysokości około 50 ctm.

S a n o k .  (Tel.) Stoimy wobec bliskiej katastrofy. 
Jnż dziś całe niemal Błonia są zalane wedą a most 
olchowiecki został zamknięty dla mchu i grozi za­
waleniem. Jeżeli deszcze nie ustaną, tn należy cię 
obawiać, że mimo regulacyi Sann dzielnica Pod­
górze, tak jak przed laty trzema, stanie pod wodą.

Z S z c z a w n i c y  donoszą nam, że komnnikacya 
między Sączem a Szczawnicą, przerwana na kilka 
dni W3kntek popsucia się drogi, od dwóch dni jest 
znpełnie normalna.

Z a w a d y  na ŚląjLu. (Tel.) Wskutek ciągłych 
deszczów rzeka OHza wystąpiła z brz6gów I zalała 
okolicę na przestrzeni 100 ki'emetrów kwadrat.

Wylewy w Królestwie Polskiem.
W  Królestwie Polskiem od . szeregu dni panuje 

niepogoda, a w gub. lubelskiej, radomskiej i kie­
leckiej ulewy i grady wyrządziły poważne straty.

Z Ł o d z i  donoszą: Wskutek nlewnego deszczu, 
tTwającego od trzech doi, na wielu ulicach miasta 
stoi woda. Na ulicach, posiadających bruk drew­
niany, woda zerwała bruk na dnżej przestrzeni.—  
W wieln punktach miasta ruch pieszy jest wprost 
uniemożliwimy; tramwaje knrsnją z przesskodami. 
Na szosie Konstantynowskiej, niedaleko mostu ko­
lei kaliskiej, stoi woda tak wysoko, że nie mogą 
przejeżdżać tramwaje kolejki dojazdowej. Pasażero­
wie muszą wychodzić z tramwaju w les‘e i stąd 
'’ op;ero wnzami mogą się dostać do miasta. —  
W  okolicy Łodzi woda stoi na polach, a siano, 
mesprzątnięte dotycnczas wskutek braku pogody, 
poczęło już gnić.

Z K a m i e ń c a  P o d o l s k i e g o  donoszą, że o- 
trzymai o tam szereg wiadomości o klęskach, jakie 
na Podo'u I w Besarabii wyrządziły ostatnie po­
wodzie wskutek wielkich nieustannych opadów de­
szczowych.

Klęska ta dotyczy głównie rolników; w niektó­
rych miejscowościach zboże na pniu zostało supeł- 
iiis zniszczone.

czorem. W  niedziele 1 święta od godz. 3 do 11 wie­
czorem.

W y s t a w a  o b r a z ó w  i r z e ź b  w Towarzy. 
stwie Przyjaciół sztnk pięknych (plac Szczepański)

W y s t a w a  p r z e m y s ł o w a  w domu Towa­
rzystwa technicznego (nl. Straszewskiego 1. 28).

B I n r o  Z w i ą z k n  a r t y s t ó w  (sprzedaż ©bra­
ków i rzeźb) otwarte codzfannie od godziny 10 — 1 
i od 4 — 5, w niedziele i święta od godziny 12 — 1, 
ulica Bracka 1. 6, dom „pod Meduzą4.

Kronika.
Kraków, sobota 5 lipca.

K a l e n d a r z y k  k o ś c i e l n y :  Anto Jego w. 
i Filomeny p.

K a l e n d a r z y k  a s t r o n o m i c z n y :  W"Bhód 
słońca o godz. 3 min. 40; zachód o godz. 7 m. 4tJ, 
długość dnia godzin 16 min. 08.

P r o g n o z a  s t a c y i  m e t e o r o l o g i c z n e j  
w W i e d n i u :  ZmienDie pochmurnie, bez większych 
opadów, zachodni łagodny wiatr.

O p e r a  1 o p e r e t k a  l w o w s k a  w K r a k o -  
w i e: „Kochany Augnslynek4.

Z w i e d z e n i e  k o p a l ń  w i e l i c k i c h  o godz. 
1‘30 i 2 30 po południu. Wyjazd z Krakowa o g. 
12*42 i 1 50 po poładnin.

W y c i e c z k a  dwudniowa w Tatry urządz na 
przez Bekaj* turystyczną akad. Zwiądru sortow e­
go. Wyjazd z dworca kolei o godz. 3*25 po po 
łudniu.

K i n o t e a t r  T o w a r z y s t w a  S z k o ł y  l u d o ­
w e j  (uL Podwale 6) przedstawienia w dnie po­
wszednie Od godz. 4*30 po południu do 11 wle-

Pogrzeb ś. p. Zofii Bobrzyńsklej, matki byłe- 
» namiestnika, odbył się wczoraj po południu 

przy bardzo licznym udziale publiczności. Kondukt 
prowadził ks. biskup Nowak w otoczeniu ducho­
wieństwa świeckiego i zakonnego. Zu trumną po­
stępował syn zmarłej Eksc. Bobrzyński wraz z żo­
ną i wiele spokrewnionych rodzir. W  orszaku po­
grzebowym znajdowali się przedstawiciele władz 
rządowych i autonomicznych, reprezentanci Rady 
miasta, naczelnicy wielu instytucyj, nadto liczna 
pnoliczniść ze sfer inteligencyi miasta. Zwłoki zło­
żeni* na cmentarzu krakowskim.

Związek urzędników prywatnych. Pierwsze 
konstytuujące walne zgromadzenie Koła miejscowe­
go Związku urzędników prywatnych w Krakowie 
odbędzie się 7 b. m. o godz. 7 wieczorem w sali 
Tow. rękodzielniczo-mieszczańskiego (pTzy ul. św. 
Krzyża 7, parter), z następującym porządkiem 
dziennym: Sprawozdanie komisji organizacyjnej.—  
W ybór przewodniczącego, jego zastępcy; sekretarza 
i jego zastępcy; skarbnika, 10 członków wydziału 
oraz 5 członków komisyi kontrolującej. W ybór de­
legatów na walne zgromadzenie Związsu. W razie 
braku kompletu, powtórne zgromadzenie o godzi­
nie 7*30.

Ks. arcybiskup Kakowski, metropolita war­
szawski, przybył do Lwowa w gościnę do ks. ka­
nonika Zajkcwskijgo, z którym łączą go dawne 
st' sunki przyjacielskie i koleżeńskie. — Z okazyi 
przybycia znakomitego gościa, odbył się u ks. ar­
cybiskupa Bilczewskiego obiad, w którym wzięła 
udział cała kapitała. Wieczorem na przyjęciu o ks. 
ZsjkowskDgo byli trzej arcybiskupi ora: rówmeż 
cała kapituła.

Teatr polski w Lodzi, Pisma warscawsHa do- 
noBzą: Towarzystwo teatralne w Lodzi oddało im­
prezę teatralną na rok przyszły p. „anowi. Pawłow- 
wskiemu.

Z Towarzystwa zachęty sztuk pięknych w
Warszawie komunikują nam: Na wystawę „Malar­
stwa scenicznego", która odbędzie się w początku 
września b. r. w Towarzystwie zachęty sztuk pię­
knych, zgłoszono jnż cały szereg projektów insce­
nizacji do dramatów Escbylosa, Sofoklesa, Kocha­
nowskiego, Szekspira, Calderona, Claadela, Słowa­
ckiego, Wyspiańskiego, Norwida, M*cińskiego i wieln 
Ionycb.

Zapowiedzieli współudział następujący artyści: 
Ignacy Pieńkowski, Edward Trojanowski, Drabik, 
Bnrtłomiejczyk, Pruszkowski, Gawiński, Podgórski, 
Felsztyński, Schiller, Jasiński, Trzciński, Luboń- 
ska, Mączyński, Sosnowski, Knnzek, Jastrzembow- 
ski, Grązkiewicz, Skotnicki, Swidz^ski, Lewandow­
ski, Ra iwan, Zarzycki, Młodzianowski, Jankowski, 
Gordon, Patrokoński, Sienkiewicz, Masłowski, Dłu­
goszowski, Rzecki, Rajski, Pr.jonk, Dunin-Borkow- 
ski, Borawski, Dienstl.

Dzięki staraniom jednego z głównych organiza­
torów wystawy, p. Franciszka Siedleckiego, który 
odbył w tym celu podróż do Wiednia, Monachium, 
Paryża 1 Berlina, pozyskano z zagranicy udział na­
stępujących malarzy: Piot, Dethomas, Rćnó, Variot,
Dresa, Flandrin B_ kgt. Iyanoff, Roencb, Erie.-, 
Muncb, Fedorowski, Hollor, Ciołkowski, CritgćCiiSń- 
yllle, Barker, Martin, Heryey.

Dla organizacyi wystawy pozyskano współudział 
pp. Sfanisławą Lewandowskiego (Wiedeń), E<1 ar- 
da Wittiga (Paryż), Tadeusza Nalepiósklego (Lon­
dyn), Schillera de Sehlldenfelda (Kraków).

Uctatecznj termin deklarowania prac upływa d. 
30 lipca, dostarczenia zaś prac do gmachu Towa­

rzystwa zachęty sztuk pięknych (Królewska 17 A) 
1 wrześnit b. r.

W sprawie Macocha donoszą j  ma wars:&w*
skla Warszawska Izba sądowa na posiedzeniu w 
dniu 23 kwietnia st. st. prstanocriła, jak wiadome, 
zastosować mao:fe8t z dnia 6 marca do Bamazego 
Macocha, Izydora Starczewskiego i HJeny Maco- 
chowej i na jogo zasadzie skróciła skazańcom ter­
min kary. a mianow cle: Domazeac Macocbowi do 
10 lat, Starczewskiemu do 5 lat 4 miesięcy i He­
lenie Macochowej do 4 lat ciężkich robót.

Na to orzeczenie Izby wniósł protest prokurator 
do tenatu, który uznał wywody prokuratora, że ma­
nifest rozciągać się może za pośrednictwem wLdi 
władz, sądowych jedynie w tych razacb, gdy wyro­
ki nie zostały jeszcze umotywowane, lnb uprawo­
mocnione, lub wreszcie n:a wysłane do wykonania; 
we wszyntkich zaś Innych wypadkach, . a więc 
i w sprawie Macocha ulgi wskazane w manifeście 
następują nie z ingerencji władz sądowych, lecz 
władz administracyjnych i to po zaświadczenia 
władz więziennych o dobrem prowadzeniu się skr 
zań^ów.

Senet, skasowawszy orzeczenie Izby, sprawę od­
dał do ponownego rozratrzenia w innym departa­
mencie warszawskiej Izby sądowej.

Zwłoki W kanale. Z Petersburga donoszą- W  Ka­
nale Morskim policja znalazła zwój, w którym by­
ły zawinięte ludzkie ręce, nogi i głowa. W  pobliżu 
Oranienbauma rybacy wyłowili także zwój z kilku 
częściami ciała ludzkiego. Wyjaśniło się, że części 
te należą do trupa, wyłowionego niedawno w Ka­
nale Obwodowym.

Odpowiedzialny redaktor i wyd-wr-a: 

M i c h a ł

Zakład artj styczno-kamieniarski 
i budowlany

Jśzete Sulesiy
naprzeciw cmentarza w Krako­
wie, posiada wielki wybór goto­
wych pomni ków z piaskowca, gra­
nitu i marmuru. Podejmuje się 
wykonania grobowców w miejscu 
i na prowmcyi. Telefon 1359 

24 150 0

IttlKo obraza®
pierwszorzędnych malarzy, oka- nie zaraz do 
sprzedania, nl. Karmelii ka 37, JI piętro, drzwi 
na lewo, od godz. ‘/jt d ' 1. * 5(169 1 8

E a d z t e U ł c w & a  _
3 pokoje, kuchnia, przedpokój na II p. 
do w y n a ję c ia  —  \V iadom ość
n stróża. 248 i 3

Gd 7 iipca 5424 18  0

P il l i i i .
E t Z F t t f  f i  0 3 0 !

przygotowuje do egzamiuów i matury gimra- 
zyalnej tanio i pud gwarancyą. „Gwarancja 845“  
poste restante Kraków, za okaz. kwitu inserat. 

252 1 3

Pielęgniarka
poleca się Sz. Publiczności. Podeimnje 
sio opieki nad chorymi po domach —  
wykonuje także masaż. Ulica Czarno­
wiejska 1. 23, front, II piętro. 240 5 o

!  „ C a c n o ”  *

tolendersEtie
najlepszej ’’akości po najtańszej 

cenie —  poleca

Wojciech Olszowski |
216 12 0S r a k ó w  ______ .

K a a l fR fB e k ) r ó g i i l .S z p i t c ln e J .  ♦

.proślsn Manuel utfow.
Nieszczęśliwa pozbawiona środków i da- 
-hu nad głową, wdowa staruszka odwo­
łuje się do litościwych serc, z proŚDą 
o pomoc, gdyż dotknięta ślepotą i cho­
robą nic zarobić nie jest w stanie. Ła­
skawe datki przyjmuje Administracya 

Nowej Reformy “ pod J. A. 2',9 1 o

Kąpiele g^Eowe
z k ira sem  w oglo 1̂ y m  w  zakładzie  w odoleczniczym

o r a  KnfliseEyfoa 219 6 10 ;

1005 i i M
da zdolny, prreowity. r°czciw j, nie mający 
tutaj znajomości, buchalter - biiansista, za wy- 
ol i nie stałej posady w większej fabryce. — 

Zgło: zenia pod „D y sk rec ja " pmjmuje Ad­
ministracja „N. Reformy". 943'2 3

*.? Krakowie, nl. Jagfcllefiste £. 10. o ®  o

ziemskie.
Do sp rze d an ia  majątek ziemski 

przeszło 3U0 morgowj w powiecie kra­
kowskim, o zuakomii j  glebie, potrzebna 
gotówka 150— 250.000 Koron.

P o s z u k u ją  ską d d  k u p n a  majątku 
ziemskiego w zachodniej Galicyi, z pię­
kną rezydencyą, przeszło 1000 morgo­
wego, przy dopłacie gotówkowej pół mi­
liona koron, —  n.emniej większego klu­
cza w zachodniej Galicyi z rezydencyą, 
przy dopłacie gotówkowej do półtora 
miliona Koron.

P cży ca ka  70— lóO.nOO koron, poszu­
kiwana na pierwsze miejsce uoDrze p o­
łożonej realności w Krakowie, wartości 
szacunkowej 500.000 koron, na bardzo 
korzystnych warunkach.

Bliższych uformacyj udzieli oiuro
adw . D ra  N itscha , u ra kó w , Rynek 
główny 41. 256 i  6

wykonuje Druki zwyczajni, Drokl 
ozdobnej kolorowe, Książki: nau­
kowe szkolne ze wszystkich działów 
wiedzy, do nabożeństwa, Poezye, 
Broszury, OJezwy, Wydawnictw! 
luduwe, Kalendarze, Roczniki, Cz> 
srpuma, Ty oumkl, Kosztorysy, 
Sprawozdania, Rachunki, Memo­
randa, Książki kupieckie: zwykłe 
I do kopiowanie, Nagłówki listowe,

Koperty, Cenniki, Katalogi, Reje- 
stra, Prospekty, Kwitarydsze, Ta­
bele, Układy cyfrowe, Zaproszenia 
ślubne, Meno, Programy, Bilety 
wizytowe, Karty I Listy żałobne, 
Adresy, Powinszowania, Karty ko­
respondencyjne, Karty noworoczne, 
Udziały akcyjne, Afisze, wszelkie 
druki dla Sądów, Urzędów gmin­
nych, parafialnych, Szkół I ł. p.

po cenach nader przystępnych, szybko i gustownie, najładniej­
szymi modernistycznymi H ^ iam i pism, drnKiem czarnym lnb

,fi *tlOTW|flŁ r  i  I  Bor.hL y Tjl8lM ^  M1-

M A  K t i I > M P 3 > T Y

M o r e le  
G ru s z k i 

J a b łk a
i Ślfwki suszone

poleca i48 38 o

Kazimierz Bartomouki
Kraków, RoryańJtka 43.

Łotfracis
Pension Ceofai.

Jedyni? psssyciiU polski.
Ceny przystępne.

Dojazd statkiem z Rjeki (Fiume) lub 
tramwajem elektrycznym z ALacyi-Hat- 
tuglie. 123 62 0

WsterMan „Bofflel Refemy”
11 46 0 . ‘ f0D

Józef Gtada. O j :  [ ł l -n f ,  powieść w 2 tom. na tle prześladowania unitów 4*— 
B. Bołetiuwita. P a r a  C z e r w o n i * *  powieść w 2  ................................2’40

—  N u d  S p r e ą ,  p o w i e ś ć ............................................................................. ......
— M“ d  modr> ń i D u n a j es™*, p o w ie ś ć ............................• ■ ■ i ’2o

J. U. Niemcewicz. Ży wo ty  z n a c z n y c h  w  X V III w ie k u  lu d z i  —-40 
Do nabycia w A dministn eyi „N. Reiormy4, oraz we W3zystKich księgarniach

Skład główny w księgarni S. Geh t̂hnera i Ski w Krakowi a.

W v n a l  m  w a u t r ^ o E i i l ó w

Szlak 57, 1 p.
mieszkaniu p ijz y  a l ie y

22 37 o

Zalouay w »Ł iT a 7 t

KM artjslyiira-teMisB
fi

Kraków, ul. Rakowicka 7, tal. 462:
wykonuje groMwce i oomniM, tak w miejscu jak 
aa prowincji, <m i polem wielki wyoór pomni 
■Zr , oto wy oh u plask-wca, marmuru i granitu

31 150 0 .

Na rluby
chrzty polowania, wycieczki, wynajmuje samo­
chody i powozv, — P io f p  G u i| k o W s V ł , 
G r o b le  5 . ^olefon 336. 2X1 10 0

][
ora* kor»JSPQn«teot polsko-niemiecki, * dlu-
golotnią, samodzielną praktyką w większych f 
brykach Krajowych i zagranicznych, giprwsz y zę-
dn- siła, uzdolnieny 1  ierowMlk U l i ­
ny z wszechstronną rutyną organi&alv  po-admi- 
nistracyjną, zmieni posadę. 1'hóibric świadectwa 
i prważne referencje. Ewent. i większa kaucya. 
Zgłoszenia pisemne pod „Pracowity11 nrzyj- 
muje &.dm. „F Reirrmy“. ’ £44 2 Ł

^  I K ln n b f f  ulło^a> inteligentna, po
r U n iS u R U  sznkuje posa-ly na wy 
jazd do towarzystwa do dzieci. Zna 
także krawieczyznę. Zgłoszenia przyj- 
tnri.ie Administracja „N Reformy" pod 
^pracowita 15“ . 222 9 o

Zmarli.
W  Kołomyi imarl Władysław A k s e n t o w i * * ,  

redaktor „Gazety KołomyjBkiej“ .

Hvrsa telegraficzne.
Wledsń, 4 lipca. Kurra giełdy wiedeńskiej:
Losy: ,) nrocentowe: AuBtryac. zakładu kredytowego 

obi. prq. % i. 1880 3-prol. 2S9-—, Austryackicgo zókls du 
kredyt, z obi. prc. i r. 1889 3-prc. 240-- , l egnl. )u- 
naju z 1870 r. 100 złr. 5-prc. 271*—, W ęg Panku hip. 
po 100 złr. 4-prc. 225' — , Pożyczk- serio. prem. po WO fi. 
5-proo.l05‘—, o) bezprocentowe:Budapeszteński' iB ńnca) 
l> z'r. 23‘75, Zakł. kred. dla b. i p. po 100 złi. 474 7E. 

Clary złr. 40 m k. 195-—, Pożyczki m Lubiany 90 złi 
63'— , Czerwonego krzyza lustryack. to... 10 złr. 53-5u, 
Czerwonego krzyża węg. Tow. 6 złr. 3650, Losy ftrnd. 
aroyksięcia Rnaoka 10 i.r. 91’— , Tureckie oblig. prem. 
kolii po 400 fr. 2ż5‘-  , Tureckie obiig. prem. kolei prc 
2‘26-ń0, Losy kom. m. Wiednia z 1874 r. 477"—.

Eerlin, 4 lipoa. Austryackie banknoty 8P65. Spiry 
tus —•—.

Paryż, 4 lipoa. R6nta 3-prc. 33’50. Mąkę 3ŁT3.
Frankfurt, 4 lipc Anstryeet kred. 191*50. K olej, 

państwowe ]48*—. Disconto 176*40 Laura — *—.

Wiedeń, 4 lipca. Zamknięcie wczorajszej giełdy popo­
łudniowej notowano:

ik cyt: Ausk. Zakł. ired. 618*75, węg. Zakł k ed^Ł, 
805*— , AnerlobanKii 32. *25, Unionbanku 575*— , Liinder- 
banku 499*75 B?nkvereinu 508*50, Bodencredlt 1129*—, 
Galicyjsk. Banku hipot.^zr^go 624*—, Akcye praskiego 
Banxu kredyt. «48*- , Kolei państwewycn 684*63, kolei 
poło Iniowe j 116*25, kolei ^óinocnej 48U0*—, kolei cze^ 
niowieckiej —*—, Alpiny 8-8*—, RimaMuranyi 666*75 
Praskiego Tow. żelaznego 305C*— Fabryki bron. 9 13— * 
Akcye tureckie tyt. 324* —, Gal. Karp. Tow. naft. 822 *i 
Obi węg. inie-nruz. — , Renta majowa 81*45, Atntr 
r*5nta koron. 81*SO, Wegier. renta koron. 80*75, 5d-letni« 
Listy Tcw. kred. ziemsk. 82*60, 4°/0 Listy Bankt " P* 
8^*25, 4 '/ ,%  uisty banku hip. T*3o, 5°/c Listy Ba’1k”-Uifpy ■ * Łritircj TłuuUu T1 O ̂  mu , t" T ' ai*'

'banku kraj. 9i*/5, 4°/0 GaJ Obi. propin. 97*8J, 4 /* 
Gal. pożyczka kraj. r. 1896 81*50,4% «orycł.*<a m. fewowa 
81*5t, 4%  pożyczka m. Krakowa l .*85 Losy tureckie 
227 —, Marki 118*35, Rnole 253* — , Rosyj. pożyczki 
—•— , Skodę 799- -  , Powsz. B depoz. — *— . 

Gsposobienie gorsze, spokojne.
Wiedeń, 4 lipca. Cukiei 21*30— 21*40 ; 22*C0-22*10 

SDOkojny. Spirytus i  nafta niezmienione.

uzdolnionych vt sprzedaży wc
poszukuje J, K. sC u rk lew icż , fabryka 
wyrobów masarskich, K rm ków . ulica 
Grodzka 7, 245 2 5

i la u c z y c l& l& a
Niemka, poszukuje przez wakarye lekcyj 
języka niemieckiego i przygotowuje tak­
że do egzaminu. Przyjmie godziny po­
łudniowe. „Nauczycielka 18“  poste re­
stante Kraków, za okazaniem kwito 
inseratowego. 246 3 o

A k a d e m i k
biegły ko”epetvtor, poszuku je  Pkcyj- 
lub guw ern erk i, wyjedzie także za gr“ ‘ 
nicę. Zgłoszenia: K rak ów , ul. T op o lo ­
w a  10, I I  p., u p. Kleiner. 233 7 0

I

i

f f l i i
utrzymującą pracą rab własnych dwoje 
nieuleczalnie chorych dzieci, prosi go­
rąco litościwych ludzi o pomoc. Łaska 
we datki przyjmuje Adn imstracya „N. 
Reformy4 pod W. P. lub podaje adres 

23 57 0

Kapelusze damskie
najświeższe modele paryskie, poleca na obecny sezon

JOZEFA iŁASMIAKA-iA
K r a k ó w , p ła t! M a r y a ck i 9 ,  I p .

^  wielkim wyborze kapelusze żałobne. ______ 14 48 0

Z draituni Literackiej w Krakowie, ul JagieUoó&ka 10. Rządca drukarni L . K. Górsu i.


